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0 lepszą wydajność pracy. 


Przeżywamy bardzo silne przesilenie gos- 
podarcze. Złożyły się na nie bardzo rozmaite po- 
wody. Bezsprzecznie jedną z głównych przy- 
czyn jest nasza niezdolność konkurencyjna Z 
wyrobami przemysłu zagranicznego. Polskie 
wyroby przemysłowe nie mogą konkurować z 
zagranicznymi, ponieważ nasze urządzenia te- 
chniczne, organizacja administracji przedsię- 
biorstw, a wreszcie nasza wydajność praey przy- 
czyniają się do podrożenia znacznego naszej 
produkcji, mimo, że mamy szereg znowu oko- 
liczności, które powinny wpływać na znaczne 
potanienie polskich wyrobów przemysłowych. 

W naszym artykule chcemy się pokrótce 
zająć wydajnością pracy i wykazać, że w tej 
dziedzinie nfusimy zerwać bezwzględnie z dotych- 
ezasowemi przyzwyczajeniami. Polski przemysł 
posiada gorsze urządzenie techniczne od zagra* 
niey, nim je ulepszy minie szereg lat. Brak jest 
bowiem w tej chwili Polsee kapitału, któryby 
mógł się szybko przyczynić do zmiany i prze- 
budowy zupełnej, naszych urządzeń fabrycznych. 
Braki w urządzeniach musimy zastąpić wysił- 
kiem i pracowitością. Tymczasem posiadamy 
w tej dziedzinie prawa, które uniemożliwiają 
zwiększenie wydajności naszej pracy. 

Jak Polska może konkurować n. p. z prze- 
mysłem niemieckim? W Niemczech fabryki po- 
siadają zupełnie nowożytne urządzenia techni- 
czne, a równocześnie dzień pracy jest tam zna- 
eznie dłuższy niż w Polsce. W Niemczech pra- 
cują robotnicy przeciętnie 10 godzin, a u nas 
7 i pół. Nie też dziwnego, że przemysł niemie- 
cki zalewał swoimi wyrobami nasz kraj, a ro- 
botnik polski musi wyjeżdżać za granicę i tam 
pracować w złych warunkach dla obcych. Ma- 
my 46 godzinny tydzień pracy, urlopy przymu- 
sowe, ubezpieczenia społeczne, kasy chorych, 
ale robotnik nasz coraz częściej niema kawałka 
chleba, któryby zaspokoił jego głód. Bezrobocie 
wzmaga się z dnia na dzień, a demagodzy kar- 
mią robotnika zdobyczami społecznemi w dzie- 
dzinie ustawodawstwa. Niestety robotnik pol- 
ski nie może żywić się świstkami papieru, na 
których wydrukowano te ustawy. Robotnik pol- 
ski tylko wtedy będzie miał zajęcie, jeżeli prze- 
mysł polski będzie mógł się rozwijać. Trzeba 
więc wszystko usunąć, co temu rozwojowi stoi 
na przeszkodzie. 

Czterdziestosześcio-godzinny tydzień pracy 
w Polsce jest absurdem i trzeba z nim raz skoń- 
czyć. Coraz bardziej zaczynają to rozumieć sa- 
mi robotnicy. Mamy na to szereg przykładów. 
Przytoczymy z nich dwa. Kilku miesięcy temu 
wielka fabryka Poznańskich w Łodzi otrzyma- 
ła wielkie zamówienie z zagranicy z oznaczeniem 
terminu dostawy. Zarząd, fabryki umówił się 
z robotnikami, że będą pracowali na trzy zmia- 
ny. Pan minister Sokal wytoczył prozes prze- 
ciwko robotnikom i zarządowi fabryki za złama- 
nie obowiązujących ustaw. Sąd jednak uznał, 
że żadna strona nie posiada w tym wypadku 
żadnej winy. Gdyby zwyciężył pan minister 
pracy i opieki społecznej, to fabryka nie mo- 
głaby wywiązać się ze swoich zobowiązań, ode- 
branoby jej te zamówienia, a robotnicy pozba- 
wieni pracy przeklinaliby tych, którzy mienią 
się ich obrońcami i opiekunami. 

W Zagłębiu Dąbrowskiem robotniey pod 
wpływem nowego związku ząwodowego „Praca 
Polska“ zgodzili się pracować w kopalniach 8 
godzin efektywnie. Ustawa o długości dnia 


pracy wlicza czas wyjazdu i wjazdu do kopal- 
ni. Robotnicy przedłużyli swój dzień pracy 
blisko o godzinę, mimo szalonej agitacji miej- 
scowych socjalistów i komunistów. Odrazu wpły- 
nęło to na zmniejszenie kosztów produkcji, a 
przedewszystkiem zwiększyło zarobki górników. 
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Górnicy głównie pracują akordowo i przedłuże- 
nie dnia pracy zwiększa ich zarobki. Minister- 


stwo pracy znowu zaskarżyło robotników i fa- 
brykantów do sądu za złamanie ustawy. Roz- 
prawa dotychczas się nie odbyła. 

Tak to złe ustawodawstwo wytwarza zgoła 
komiczne sytuacje. Minister pracy wzywą przed 
sąd robotników, którzy chcą pracować i zara- 
biać na chleb dla siebie i dla swoich dzieci. Mi- 
nister pracy w ten sposób przyczynia się do 


Polska może być spukojna 
Francja w razie potrzeby wystąpi zbrojnie. 


Paryski korespondent „TIimes'a*, pisząc o 
konfereneji w Locarno, wypowiada następujące 
poęlądy : 

Ośrodek sprawy polega na żądaniu Francji 
gwarantowania granie wschodnich sprzymie- 
rzeńeów. Francja nie podpisze paktu zanim nie 
będą gotowe traktaty arbitrażowe. W wypad- 
ku naruszenia przez Niemcy granie wschodnich 
Francja wystąpi zbrojnie, zgodnie z zawartymi 
przez nią traktatami z Polską i Czechosłowacją. 


Korespondent kończy wywody oświadcze- 
niem, że podpisanie paktu zależy ad powodze- 
nia traktatów, zabezpieczających do pewnego 
stopnia Polskę i Czechosłowację. 


Mi 
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s Za ogłoszenia pobiera sięodwiersra 
Q głoszenia: mm. (7 łam.) — 10 gr., za reklamy 
na stronie 3łamowej w wiadomościch potocznych 30 gr. 
na pierwszej stronie 50 gr. Rabatu udziela się przy 
częstem ogłaszaniu, „Głos Wabrzeski* wychodzi trzy 
razy tygodniowo i to w poniedziałek, w środę i piątek. 


Skrzynka pocztowa 23. — Redakcja i administracje 
—— Znajduje się przy ul. Mickiewicza 11. — Tel. 80. 


przesilenia gospodarczego. Winę tutaj pono- 
si nie sam minister, ale ci wszyscy, którzy bro- 
nią nieodpowiednich ustaw i nie pozwalają ich 
zmieniać. 

Nadszedł już ostatni czas, aby pozwolone 
robotnikowi pracować i aby zmieniono te usta- 
wy społeczne, które przyczyniają się do zwię” 
kszenia naszego kryzysu gospodarczego, ponie- 
waż zmniejszają wydajność pracy polskiej. 


o swoje granice zachodnie. 


Polska na konferencji w Locarno. 

Warszawa. Minister Skrzyński wyjechał w 
wtorek dn. 6 bm. na zjazd do Locarno, po o- 
trzymaniu oficjalnego zawiadomie: ua o terminie: 
przedmiocie oraz o składzie uczestników, które, 
zostało mu ząkomunikowane p zez rząd francu" 
ski w wyniku porozumienia, między rządami 
sprzymierzonymi. 

Obrady będą dotyezyły zagadnień, poruszo- 
nych w memorandum rządu niemieckiego z dnia 
9 lutego rb. i w notach rządu francuskiego z 
dnia 16 i 24 sierpnia rb. 

Wymiana zdań rozpoczęła się dnia 5 bm. 
od omówienia projektu paktu reńskiego, poczem 
rozpatrywane będą współezesne kwestje, doty- 
czące układów arbitrażowych. 


Prasa francuska o wizycie Cziczerina w Berlinie. 


Podwójna gra Cziczerina ? — Sojusz wojsko- 
wy z udziałem Polski i Włoch. 

Paryż. „FKeho de Paris“ sądzi, że Cziczerin 
umiejący doskonale grać podwójną rolę, to zna- 
czy przekonywać z jednej strony Polaków o 
tem, że zmniejszy ich ofiary, a z drugiej stro- 
ny Niemców, iż powiększy ich korzyści, wypro- 
wadzi w pole zarówno jednych. jak i drugich, 
aby tem większe korzyści osiągnąć dla Rosji. 
Pismo wyraża nadzieję, że Warszawa potrafi 
uniknąć niebezpieczeństwa i odrzuci wszelkie 
pokusy. 


Nie chciały pokoju, parły do wojny, by za- 
garnąć części Francji. 

Paryż. W ogłoszonych niedawno pamię- 
tnikaeh lorda Greya znajduje się wzmianka o 
podjętej w roku 1916 przez prezydenta Wilsona 
próbie doprowadzenia do zawarcia pokoju. W 
związku z tem waszyngtoński korespondent 
„Matina* zwrócił się do pułkownika House, któ- 


Paryż. „Matin* donosi z Berlina, że Czicze- 
rin zaproponował Stresemannowi na wypadek, 
gdyby konferencja w Locarno nie przyniosła 
Niemcom pomyślnych rezultatów, rozszerzenie 
ram traktatu w Rapallo. Chodzi tu zdaniem 
dziennika o zawarcie sojuszu wojskowego, który 
objąłby w razie potrzeby również Polskę, a na- 
wet Włochy. Dalej podaje „Matin“, że niektó- 
rzy wielcy przemysłowcy niemieccy do paktu 
tego odnoszą się przychylnie, natomiast przy- 


| wódey polityczni i wojskowi są mu przeciwni. 


Ciężkie oskarżenie Niemiec. 


ry potwierdził prawdziwość twierdzenia lorda 
Greya i dodał, że Niemcy — nie chciały wów 
czas zawrzeć pokoju. Byłem osobiście w Niem” 
czech — mówił pułk. House — lecz na moje 
wynurzenia odpowiedziano mi wskazaniem ną 
mapę wojny i zadaniem aneksji części Francji 
i Belgji. 


Polscy żołnierze w Gdańsku, 


Magazyny amunicyjne pod ochroną Korpusu 
Ochrony Pogranicza. 

W związku z decyzją Ligi Narodów zezwa- 
lającej Rzeczypospolitej Polskiej na zaprowa- 
dzenie służby wojskowej przy magazynach amu- 
nicyjnych na Westerplatte w Gdańsku ze wzglę- 
du na polityczny charakter tej placówki komi- 


tet dla spraw gdańskich przy M. S. Zagr. 
przedstawił na Radę ministrów wniosek na 
powierzenie tej placówki oddziałom Ochrony 
Pogranicza. 

Przypuszczalnie orsadzenie naszych maga- 
TOW w Gdańsku nastąpiłoby 1 stycznia 1926 
roku. 


Powódź i trzęsienie ziemi nawiedza Japonię. 


20 tys. rodzin bez dachu nad głową — 60 
tys. domów zniszczonych. 

Tokio. Przyczyną katastrofalnego wylewu 
rzek w całej Japonji było potężne trzęsienie zie- 
mi, co do swej siły bodaj, że największe ze 
wszystkich dotychczasowych kataklizmów. 

Ośrodkiem jego było miasto Yokohama, które 
też ucierpiało srodze. rozę potęgował fakt, że 
równocześnie z trzęsieniem ziemi rozpętałasię stra- 
szna burza, połączona z wichurą. Fale rozhuka- 
nego żywiołu wodnego dochodziły do niebywałej 
wysokości, zalewając z błyskawiczną szybkością 
coraz to nowe tereny. 

Wedle ostatnich informacyj przeszło 60 ty- 


sięcy domów znikło z powierzchni ziemi, a ofia- 
rą piorunów padło w samej Yokohamie 20 ludzi. 
Liczba ofiar powodzii trzęsienia ziemi nie da się 
ustalić nawet w przybliżeniu z powodu zerwa- 
nia przez orkan wszelkich połączeń telegraficz- 
nych i telefonieznych. 

Tokio. W Japonji katastrofy żywiołowe są 
wciąż na porządku dziennym. Ostatnio dała się 
we znaki całemu krajowi niebywałych rozmia- 
rów powódź. Wezbrane rzeki załały olbrzymie 
połacie kraju „Wschodzącego Słońca*, niszcząc 
pola, zrywając całe domy, tak, że wiele wsi 
znikło z „powierzchni i przeszło 20 tysięcy ro- 
dzin znajduje się bez dachu. Rwiące potoki po- 


dmyły w wielu miejscowościach tory kolejowe, 
wskutek czego zostało przerwane połączenie z 
wielu miejscowościami, a tem samem- władza 
mają nielada trudność spieszyć z pomocą powo- 


dzianom i brak jest dokładnych wiadomości o | pasażerów poniosło Śmierć. 


Pod znakiem oszczędności. 


Warszawa. Budżet na rok 1926 zamyka 
się sumą wydatków 1846 milj. Z sumy tej wy- 
padają wydatki z przedsiębiorstw państwowych 
i monopoli, które same się pokrywają. 

Budżet za rb. wynosi 2016 milj, a po wy- 
łączenia wydatków Dyrekeji Poczt i Telegrafów 
1912 milj. Obecnie wyeliminowano te wydatki, 
przyłączając je do monopoli i przedsiębiorstw 
państwowych. Preliminarz zmniejszone więe o 
66 miłjonów. 

Uwzględniając obecny wzrost drożyzny, po- 
stanowiono uprawiać politykę oszczędnościową. 
Wydatki etatowe wzrosły w stosunku 38 do 42, 


Ludność litewska 
Litwy do Polski. — Działalność organizacji. 
— Pogłoska o wysłaniu delegacji do Polski. 

Warszawa. Przez Rygę nadeszły tu wiadomo- 
Ści, że na terenie Litwy zostały zorganizowane 
związki, mające na celu przyłączenie Litwy do 
Polski. Rozpoczęły one propagandę wśród lu- 
dności litewskiej, wzywająć do opozycji przeciw 
rządowi kowieńskiemu i do wysłania delegacji 
do Polski z prośbą o przyłączenie Litwy do 


„Skrzyński i Benesz będą musieli odegrać najbardziej czynną rolę w Locarno“. 


Głosy prasy francuskiej. 

Paryż. Mówiąc o konferencji w Locarno, 
„Le Journal* przewiduje, że Niemcy będą się 
starały rozszerzyć temat obrad. Dziennik uwa- 
ża, że ministrowie Benesz i Skrzyński będą mu- 
sieli odegrać najbardziej czynną rolę w pierw- 
szym okresie konferencji w Locarno. 

„Echo do Paris“ zaleca połączenie interesów 
Francji, Polski i Czechosłowaeji celem lepszej 
obrony. 

„Petit Parisien* uważa, że oświadczenia zło- 
żone przez Luthra i Stresemanna nasuwają pe- 
wne obawy, w oświadczeniach tych bowiem zna- 
lazło się zdanie, wskazujące na to, że dla mini- 


Konferencja w Locarno otwarta. 


Wiedeń. „Allgemeine Zeitung* donosi z Locar- 
no: Pierwsze posiedzenie konferencji zostało otwarte 
krótkiem przemówieniem Chamberlaina. Zdecydo- 
wano się ażeby Anglja i Francja jakoteż te pań- 
stwa, które konferencję tę zwołały, prowadziły prze- 
wodnictwo na tej konferencji. Z tego też powodu 
powitał gości, orazotworzył konierencję Chamberlain 


Chamberlain wierzy w szczęśliwe zakoń- 
czenie konferencji. 

Locarno. Chamberlain przyjął dziennikarzy 
zgromudzonych w Locarno. Oświadczył on, że 
rozmowy prowadzone będą w tonie przyjacielskim 
porózumiawczym. Jest to pierwsza konferencja 
po wojnie, zgromadzająca państwa na równej stopie. 


Wiadomości potoczne. 


Wąbrzeźno dnia 7 października 1925 r. 

Kalendarzyk Środa 7 paźdz. NMP. Różań. 

czwartek 8 paźdz. Brygidy Pelagji 
piątek 9 paźdz. Dyonizego 

— Wąbrzeźno osiągnęło na Pomorzu i 
w Poznańskiem rekord w składaniu list do Ra- 
dy Miejskiej. Nieoma]l cała prasa polska rozpi- 
suje się o tem a między innemi także Dziennik 
Bydgoski — Bydgoszez, Gazeta Polska — Koś- 
cian, Przyjacial Rolnika — Toruń, Ziemia Micha- 
łowska — Brodnica i t. d. 

Goniec Narodowy — Ostrów zamieszcza rów- 
nież korespondenncję Pakości miasta w Poznań- 
skiem liczącego około 4000 które wyjąwszy ze 
` wszystkich zaliczyć można do bardzo szazęśliwych. 
Kiedy bowiem we wszystkich miastach i miaste- 
czkach na tle wyborów do rad miejskich toczą 
się walki partyjne całe obywatelstwo Pakości sta- 
nęło razem i wyłoniło j dną wspólną listę. Wo- 
bec tego wybory się wogóle nieodbędą. Czo- 
łowe miejsce na liście przypadło dyrektorowi 
cukrowni p. Zajęczkiewiezowi, który pracował 
nad dojściem do porozumienia między mieszkań- 
cami. 

— Wyśledzenie złodzieja. Dnia 5 bm. 
przychwycono sprawczynię kradzieży u. p. So- 
wińskiego w miejscu. Złodziejka niejaka I. 
przyznała się do czynu a zrabowane rzeczy 0- 
debrano jej i zwrócono poszkodowanemu. 

— Jak się dowiadujemy w środę dnia 7 
bm. © godz. 7 i pół rano zbiegł z tutejszego 
więzienia powiatowego niejaki Kwiatkowski z 
Wąbrzeźna. Zbiegł on również przed niejakim 
czasem z domu poprawy z Chojnie. 
| Z naszej strony uprasza się Szan. Obywa- 
telstwo być pomoene przy uchwyceniu zbiega 
i powiadomić natychmiast miejscowy Post. Pol. 


Nieprawdopodobna pogłoska. 
domaga się przyłączenia | Polski. 


| 


Kto ehce zdobyć tej umiejętności czy to dla 
własnej”przyjemności, czy w celach zarobkowych, 
niech skorsysta z wyżej wymienionego kursu. 

Wpisy oraz bliższe informacje w Hotelu 
Dwór Wąbrzeski. 


— Pomorska Szkoła Sztuk Pięknych ro- 
zpoczyna nowy rok szkolny dnia 15 b. m. 
Zgłoszenia, oraz zapisy przyjmuje w Grudziądzu, 
przy ul. Lipowej 28 w Muzeum codziennie od 
godziny 4—6 dyrektor tej szkoły p. prof 
Szczeblewski. Nanka obejmuje, rysunek, malo- 
wanie z natury, pejsaż, akt i martwą naturę, a 
prócz modelowanie i batki. W lekcjach batiko- 
wania udział brać mogą nietylko uczniowie Po- 
morskiej Szkoły Sztuk Pięknych, ale wszyscy ei, 
którzy chęć i zamiłowanie do tego posiadają. 
Pomorska Szkoła Sztuk Pięknych pracą trzyletnią 
zapisała się chlubnie na niwie pomorskiej, kształ- 
cąc cały szereg talentów rodzimych, z których 
w przyszłości sztuka polska posiadać będzie pra- 
wdziwych pracowników, a którzy tylko chlubę 
przniosą ziemi na której się urodzili i gdzie po- 
czątki wiedzy artystycznej nabyli. To też przy- 
stępując do czwartego roku pracy w, duchu 
tym podejmowowanej Pomorska Szkoła Sztuk 
Pięknych znowu otwiera swe podwoje. Niechaj 
wszyscy którym natura nie poskąpiła talentu 
przyjdą i zaczerpną wiedzy. doświadczenia i słów 
zachęty, którzy tu prawdziwym talentom nigdy 
nie poskąpią. 

— Wolne miejsce pracy. Państwowy U- 
rząd pośrednctwa pracy w, Toruniu poszukuje 
na wyjazd do Francji: 50 robotników fabrycz- 
nych, 20 górników, 30 robotników do górnictwa 
3 palaczy do pieców martenowskich. 4 odlewa- 
czy (giserów) w wieku od 23 — 40 lat. 

Chętni na wyjazd zechcą się zgłosić w tut. 
Urzędzie przy ul. Wały (obok straży pożarnej) 
we wtorek. dnia 6 października br. o. godz. 10 
Odjazd zakwalifikowanych nastąpi następnego 
dnia. 

Kandydaci muszą posiadać wykaz osobisty 
i zaświadczenie zwolnienia z pracy a kandyda- 
ci w wieku od 23 — 28 lat należący do fronto- 
wej służby wojskowej nadto zezwolenie na wy- 
jazd zagraniczny od Powiatowej Komendy. 
Uzupełnień. 

— Referat Prasowy Województwa Pomor- 
skiego komunikuje Ze wzgledu ma to, że w 
toku dotychczasowych prac nad przeprowadze- 
niem wyborów komunalnych — tak do Urzędu 
Wojewódzkiego jakoteż i do prasy wpływają 
liczne zażalenia, których autorowie częstokroć 
niewłaściwie zdają się pojmować stosunek władz 
administracyjnych do miejscowych komisyj wy- 
borczych, podaje się poniżej obowiązujące w tej 
kwestji przepisy prawne. 

Celem zagwarantowania możliwie najwię- 
kszej objektywności wyborów komisje wyborcze 
w działaniach swoich zostaiy ustawowo zupełnie 
uniezależnione od władz administracyjnych w 
tem znaczeniu, że żadna władza administracyj- 
na nie może ich decyzyj ani bezpośrednio zmie- 
nić lub uchylić ani też nie może wydawać im 
jakichkolwiek nakazów lub zakazów, które mo- 
głyby krępować ich samodzielność. 

Decyzje tych komisyj mogą być zaczepione 
po ukończeniu wyborów jedynie w sposób prze- 
pisany $ 27. ordyna”ji miejskiej w brzmieniu 
rozporządzenia Ministra b. dz. pr. z 12. VIII 
1925 r. (Dz. U. Rz. P. Nr. 71. poz. 490) t. j. sprze- 
ciwem do Rady miejskiej. Od decyzji Rady 
miejskiej służy skarga do Wojewódzkiego Sądu 
Administracyjnego, a od wyroku tego sądu służy 
z mocy § 83 ustawy o ogólnym zarządzie kraju 
odwołanie do Najwyższego Trybunału Adminis- 
tracyjnego -jako z moey art. 35. ustawy z 8. 
VIII. 1922. (Dz. U. Rz. P. poz. 600) Najwyższe- 
go Sądu Administracyjnego. 

Za przestępstwa w urzędowaniu członkowie 
komisyj wyborczych mogą być paciągnięci do 
odpowiedzielności według przepisów Kodeksu 
Karnego. 

— Jarmarki w paźdz erniku w Woje- 
wództwie pomorskim 8 października: Gniew 
b. k., Kiełpino pow. kartuski kr. b. k., Łasin pow. 
grudziądzkik. b.k., Radzyn pow. grudziądzki 
kr. b. k., Wejherowo kr. b. k. 

13 października: Czersk pow. chojnicki b. k., 
Działdowo b. k., Kiełpiny pow.lubawski kr. b.k., 
Nieżywięć pow. brodnicki kr. b. k., Sępol- 
no kr. b. k. : 

14 października: Cekcyn pow. tucholski kr. 
b. k., Stara Kiszewa pow. kościerski św. Kartu- 
zy b. k. 

20 października: Gruczno pow. świecki kr. 
b. k., Kościerzyna b. k. św. Pelplin kr. 

21 pazdziernika: Chełmża pow, toruński b. 
k., Skarszewy pow. kościerzyński b. k., Staro- 
gard k. b., św. Szymbork pow. kartuski kr. b.k. 

22 października: Nowe pow. świecki kr. b. 
k., Osie pow. świecki kr. b. k. 

27 października: Leśno pow. chojnicki kr. 
b. k., Pogódki pow. kościerski kr. b. Św. 
Strzepez pow. wejherowski kr. b. k. 

29 października: Chełmno b. k. 


przyczynaeh powodzi. i 

W jednym wypadku, wskutek podmycia to- 
ru, pociąg zdążający do Tokio, uległ wykoleje- 
niu, spadając w wyrwę przyczem kilkunastu 


ponieważ wzrosła i mnożna płac urzędniczych . 
Wydatki rzeczowe wzrosły z 116 na 137 milj. 
to znaczy o 13 procent. 

Jeżeli przy tych wydatkach suma budżetu 
jest tak niska, można to było zrobić jedynie 
przez zmniejszenie wydatków poszczególnych 
ministerstw. I tak zmniejszono budżet M. S. W. 
z 710 na 689 milj. Min. Oświaty z323—315 milj., 
Min. Spr. Wojsk. 208—190 milj., Min. Rob. Pu- 
blicznych z 84 na 70 milj. itd. Najmniej okro- 
jono budżet Min. Reform Rolnych, który pozo- 
stał prawie w tych samych eyfrach, mianowicie 
z 43—41 miljonów. 


Wymiana więźniów politycznych między 
Polską a Litwą. 

Warszawa. Pełnomocnicy polskiego i litew- 
skiego Czerwonego Krzyża podpisali ostateczny 
protokół w sprawie wymiany więżniów polity- 
cznych. Wymiana ta ma nastąpić 23 bm. w 
Oramach. Wśród więżuiów Polaków jest 6 ska- 
zanych na śmierć. 


róstw niemieckich sprawa o jaką mają oni wal 
czyć dziś, przedstawia się mniej więcej w ten 
sam sposób, jak przed 8 miesiącami. 

„Matin* stwierdza, że słowa, jakie wypowie- 
dział w swojem oświadczeniu dr. Luther, są w 
złagodzonej formie powtórzeniem noty werbal- 
nej, złożonej w Paryżu w ostatnim tygodniu. 

Zły omen dla Niemców na konferencji. 

Locarno. Samochód, którym je-hali Strese- 
mann i Luhter, w drodze do Locarno uległ u- 
szkodzeniu. Wskutek tego wypadku uniemożli- 
wiona została konferencja Stresemanna -z przed- 
stawicielami prasy. Uważają to za zły omen 
dla Niemeów. 


Dąlej zaznaczył minister, żenie będzie oficjal” 
nego sekretarjatu konrerencji, jeżeli wogóle zebra- 
nie to można nazwać konferencją. Nie będzie też 
ofikjalnych sprawozdań ani oficjalnego przewodni- 
czącego. Tu zo było w przeszłości, nie powinno 
zaważyć ną przebeigu obrad. W końcu Chamber- 
lain wyraził przeświadczenie, że bez zbytniego 
optymizmu wierzyć można w szczęśliwy wynik 
konferencji. 

Na pytanie, czy tylko 5 mocarstw weźmie 
udział w obradach, Chamberlain odpowiepział, że 
w miarę rozwoju narad zaproszone zostaną inne 
państwa. Bez uwzględnienia tej okoliczności kon- 
ferencja w każdym razie nie będzie mogła się 
skończyć. 


Państw. wzgl. Sąd Powiatowy. 

Zbiegły liczy około 18 lat i znajdował się 
w czasie ucieczki w ubraniu więzienn em. 

— Dokształcająca Szkoła Zawodowa do- 
nosi interesentom, 

a) że od przyszłego poniedziałku t. j od dnia 
12 bm. nauka trwać będzie od godziny 
18 do 2050 minut. 

b) że nauka radjotechmki dla grup A i B jest 
obowiązkową i że z tej nauki korzystać mo 
żetakże młodzież pozaszkolna jeśli się zgłosi 
w ciągu bieżącego tygodnia u kierownika 

szkoły. 

c) że kierownik szkoły we wtorki i czwartki 

publiczność nie przyimuje, albowiem sam 

jest zajęty nauką w szkol: 

d) że odtąd surowo karane będzie każdorazo 
we spóźnienie się ucznia na lekcje. 

Kierownik szkoły. 

— Żywi Pai i Patachon w Wąbrzeźnie wy 
stąpią gościnnie tylko jðden raz jutro we czwa- 
rtek w sali „Dworu Wąbrzeskiego*. „Słynni ar- 
tyści filmowi wystąpią w operetce p. t. „Baron 
Kimel w którym wystąpią również znani arty- 
ści operetki „Nowości* z Krakowa. Początek 
przedstawienia o godz. 8,15 wieczorem ceny 
miejsc od 1 — 4 zł. Bliższe szezegóły w ogło- 
szeniu w dzisiejszym numerze. 

— Kurs battku artystycznego malowania 
na jedwabiu, rozpoczyna się z dniem 7 października 
br. w hotelu Dwór Wąbrzeski. Knrsu tego 
wyuczyć się może każdy bez specjalnych zdol. 
ności do rysunków, zdobywając za minimalną 
opłatą w ciągu miesiąca bardzo poszukiwany 
i popłatny fach — tworząc sobie wspaniałą 
egzystencję. 

Moda ozdabiania damskiej toalety ręcznemi 
malowidłami płynie ku Polsce z zagranicy i u- 
trzyma się długo. 


POZ iie 
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— Lidzbark. (Okropne nieszczęście.) W 
czwartek, w odległości kilkaset metrów od Jabło- 
nowa p. Dr. Knebel z Lidzbarka jadąc z Radzy- 
na, motecyklem i chcąc na skręcie szosy omi- 
nać jadący wóz, uderzył o słup telegraficzny 
tak nieszczęśliwie, że skutkiem uderzenia nastą- 
piła natychmiast śmierć. Ś. p. Dr. K. padł o- 
fiarą swego zawodu, wracał bowiem od swego 
szwagra p. Dr. e w Radzynie, z któ- 

m wspólnie dokonał operacji. 
z — Kępno. (Ożenił się z córką.) Mieszkań- 


Urzędowe biadomości 


miasta 


Wąbrzeźna. 


Zarządzenie weterynaryjno - policyjne, 
Wojewody Pomorskiego dotyczące zarazy 
pryszczycy. 


Uchylając rozporządzenie moje z dnia4. 
11. 1920 r. Dz. Urz str. 346, zarządzam celem 
skuteczniejszego tłumienia pryszczycy u zwie- 
rząt racicowych w województwie Pomorskiem 
na zasadzie $$ 16—30 ust. o chorobach zaraźliwych 
u zwierząt domowych z dnia 26. 6. 1909 (Dz. Ust. 
Rzeszy niem. str. 519) i $$ 161 — 165 przepi- 
sów wykonawczych Rady Związkowej Rzeszy 
Niemieckiej do cytowanej ustawy z 7. 12.1911 r. 
(Dz. Ust. Rzeszy niem. str. 4.) tudzież postano- 
wień wykonawczych Ministra Rolnictwa i Dóbr 
Państw. z 1. 5. 1912 r. (Dz. Urz. 105) i reskr. 
Min. Roln. i Dóbr Państw. z dnia 7 września 
1925 r. L. dz. 6268 W. II. co następuje: 

Ustanawiam obwody obserwacyjne z powo- 
du pryszezycy w myśl S$ 161 — 169 powołanej 
ustawy, a mianowicie: 

A. obwód izolacyjny (Ściślejszy.) 

Z każdej gminy, w której stwierdzono urzę- 
dowo pryszczycę, tworzy właściwy starosta w 
porozumieniu z powiat. lekarzem weteryn. ob- 
wód izolacyjny  (Ściślejszy) w myśl $. 161—165 
powyżej podanych przepisów. 


$1. 


Z tego obwodu ściślejszego nie wolno wy- 
prowadzać, (wywozić, wypędzać, wynosić) ża- 
dnego zwierzęcia racicowego (bydła rog., owiee, 
Świń,) tudzież nie wolno wprowadzać jaki prze- 
pędzać przez ten obwód luzem, lub też w za- 
przęgu zwierząt racicowych. Przy głównych 
wejściach do tych miejscowości powinny być u- 
mieszczone na widocznem miejscu tablice z trwa- 
łym napisem „pryszczyca* miejscowość zamknię- 
ta. Wprowadzenie, przepęd i przejazd zaprzą- 
gniętemi zwierzętami racicznemi wzbroniony. 
Przy głównem zaś wejściu do obory zapowie- 
trzonej powinqy być umieszczone tablice z na 
pisem „pryszczyca*. Zwierzęta racicowe (bydło 
rog., kozy, owce, Świnie) w tym obwodzie, pod- 
legają zamknięciu w oborach. Wypęd zwierząt 
racicowych na pastwiska jest wzbroniony, a znaj- 
dujące się już na pastwisku zwierzęta powinny 
być natychmiast spędzone do stajen i tam trzy- 
mane. Zwierzęta kopytowe zagród zapowietrzo- 
nych mogą być używane poza zagrodą miejsco- 
wości zapowietrzonej, o ile umieszczone są w 
oddzielnej stajni i przed opuszczeniem zagrody 
zostaną każdorazowo kopyta dokła nie oczysz- 
czone iodkażone. Drób zagród zapowietrzonych 
powinien być izolowany w ten sposób, aby nie 
mógł opuścić podwórza zagrody zapowietrzonej, 
to samo dotyczy i gołębi. Kury i gołębie powinny 
być trzymane w zamkniętych ubikacjach, gęsi i 
kaczki w ogrodzeniach. Wprowadzenie obcych 
zwierząt racicowych do zagrody zapowietrzonej 
jest wzbronione. Psy w tym obwodzie Ściślej 
szym powinny być uwiazane lub prewadzone 
na smyczy. 


2 


Wejście do obór (zagród) zapowietrzonych, 
w których znajdują się zwierzęta racicowe, 
miejsca przed drzwiami obór i wiodące do 
obór, ścieżki, drogi, odpływ gnojówki i nawóz 
powinny być przynajmniej raz dziennie polane 
wodą wapienną lub wysypane sproszkowanem 
wapnem, a podwórze okalające oborę zapowie- 
trzoną, utrzymywane w czystości i porządku 
uniemożliwiającym rozszerzanie się zarazy. Dro- 
gi prywatne, prowadzące od głównej szosy do 
zapowietrzonych zagród, zamyka się dla wszel- 
kiego ruchu publicznego. 


$ 3. 

Wstęp do obór i ubikacyj, zajętych przez 
zwierzęta chore, względnie podejrzane, jest su- 
rowo wzbroniony rzeźnikom, handlarzom, ka- 
stratorom oraz osobom zajmującym się proce- 
derem domokrążnym itp. Dozwolony jest nato- 
miast właścicielowi lub jego zastępcy, lekarzo- 
wi weteryn. oraz osobom, którym właściciel 
zlecił doglądanie i pielęgnowanie zwierząt. O- 


p A 


cy wsi Marcinki byli niedawno świadkami nie- 
zwykłego ślubu. Któż gospodarz Otton Smolny 
ożenił się przedkil kunastu laty zniezamężną Bu- 
reschówną, która miała nieślubne dziecko płci 
żeńskiej. W roku1918 żona mu umarła. Smo- 
lny postanowił pojąć za żonę córkę swej zmarłej 
żony, czego też dokonał stając z nią kilka lat po 
Śmierci żony na ślubnym kobiereu, W Urzędzie 
Stanu cywilnego musiał biedny złożyć poprze 
dnio oświadczenie, że narzeczona nie jest jego 
własną córką. Ślub ten wywołał wśród ludno- 
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soby, które były zajęte w stajni zapowietrzonej 
lub przy chorych, względnie podejrzanych zwie- 
rzętach, mogą opuścić zagrodę zapowietrzoną 
jedynie po każdorazowem dokładnem oczy- 
szczeniu i odkażeniu ubrania i obuwia, przy 
ewentl. zmianie zewnętrznego ubrania i po umy- 
ciu i odkażeniu rąk. 

Nie wolno zatrudniać do obsługi zwierząt 
racicowych w zapowietrzonej zagrodzie tych 0- 
sób, które mają styczność z obcemi zwierzęta- 
mi racicowemi. Przedsiębiorstwo zagród zapo- 
wietrzonych odwiedzanych przez większą ilość 
osób, powinny być zamknięte aż do wygaśnię- 
cia choroby, przeprowadzenia dokładnej dezyn- 
iekcjii uznania jej za dostateczną przez urzę 
dowego lekarza weteryn., oraz po upływie 
przepisanego okresu obserwacyjnego. 


$ 4. 


Wszelkie przyrządy stajenne, które były w 
styczności ze zwierzętami choremi, podejrzanemi 
lab ich produktami lab odchodami, przed uży- 
ciem poza zagrodą zapowiętrzoną, powinny być 
odezyszczone i odkażone. 


$ 5. 

W obwodzie izolacyjnym  (ściślejszym) i w 
obwodzie obserwacyjnym (dalszym) zabrania się 
odbywania targów, jarmarków, wystaw, poka- 
zów lub licencjonowania, jak też wogóle spędów 
zwierząt racicowych. 

§ 6. 

Zużytkowanie i sprzedawanie w stanie su- 
rowym mleka, jego przetworów surowych, po- 
chodzących od zwierząt zagród objętych obwo- 
dem ściślejszym jest wzbronione. Mleko takie 
powinno być przegotowane, t. z. ogrzane do 
zagotowania lub przynajmniej pozostawione pod 
działanie temperatury 70 © przez 30 minut, 
lub 85 C przez 1 min. Właściwy starosta 
po dokładnem zbadanin miejscowych warunków, 
za zgodą pow. lek. wet. może zezwolić wyjątko- 
ko, na odprowadzenie mleka do mleczarni, w 
której zapewnione jest dostateczne ogrzania 
wszystkiego mleka i jego odpadków, wydawa- 
nie z mleczarni dla ludzi, dla gospodarstw, na 
których znajdują się zwierzęta racicowe, jako- 
też zużytkowanie przez żywy inwentarz racico- 
wych, stanowiący własność mleczarni. Miejsce 
zajazdu wozów przed mleczarnią, rampy i t. p» 
służące do wyładowania konew z mlekiem, po- 
winny być codziennie oczyszczone i zlane roz- 
czynem wapna. Konwie od mleka należy przed 
wydaaiem mleczarni odkażać 3 proc. roztwo* 
rem sody, poczem wypiukać wrzącą wodą, lub 
też odkazić parą wodną pod odpowiedniem ciś- 
nieniem. 


$ 7. 


Nawóz usuwany z obór zapowietrzonych 
powinien być zbierany osobno w obrębie pod- 
wórza zagrody i polany grubą warstwą rozczy- 
nu wapna świeżo sporządzonego, albo przepi- 
sowo okopcowany. Gnojówka i nawóz zwie- 
rząt przeżuwających i świń zagród zapowie- 
trzonych, może być wywieziony z zagrody 
tylko za zezwoleniem policyjnem, wydanem po 
porozumieniu się z urzędowym lek. wet. pod wa- 
runkami, jakie on przepisze, a to: gnojówkaw 
odpowiednich zbiornikach, a gnoj na dobrze u- 
szczelnionym wozie z tem, że zostanie zaraz 
przyorany, zaś droga publiczna o ile wyjątko- 
wo służyła do przewozu gnoju, zlana wapnem. 


$ 8. 


Paszy objętościowej, ściółki, wytworów 
surowych produktów pochodzenia zwierząt ra- 
cicowych nie wolno wywozić z zagrody zapo- 
wietrzonej, jak tylko za ;zezwoleniem władzy 
policyjnej pod warunkami, jakie ta przepisze 
po porozumieniu się z dotyczącym urzędowym 
lek. pow. 


Wełnę owiec wolno wywieść jedynie tylko 
w workach gęsto utkanych i szczelnie zawią- 
zanych (zaszytych). Wszelkie części padliny 
zwierząt racicowych, z wyjątkiem rogów i skó- 
ry, powinny być przy zachowaniu jak najwię- 
kszej ostrożności, uniemożliwiającej rozwlecze- 
nie zarazy, oddane do unieszkodliwienia w spo- 
ób przepisany ($ 9 zd. ostatn.) 


$ 9. 


Ubój zwierząt racicowych zagrody zapo“ 


ści rozumiałą sensację. 


RUCH TOWARZYSTW. 


— Wąbrseźno. Wiec przedwyborczy P. 8. L. odbę- 
dzie się w niedzielę, dnia 11 bm. o godz. 12-ej w południe 
w sekrełarjacie powiatowym P. A. L. na ulicy Wolności. 

Z powodu bardzo ważnego porządku dziennego przy- 
bycie członków orsz sympatyków pożądane. 

O liczny udział prosi Zarząd 

— Kowalewo Baczność!  Inwalidzi koła w Kowale: 
wie! Zebranie miesięczne, odbędzie się w niedzielę, d. 11. X, 
br. zaraz po nabożeństwie w lokalu p. Zielkowej. Przybycie 


wszystkich członków jest pożądane Zarząd. 


| wietrzonej, w razie koniecznej potrzeby, można 
uskutecznić: tylko w tejże zagrodzie zapowie- 
trzoneji przy zachowaniu środków ostrożności, 
uniemożliwiających rozwleczenie zarazy. Skóry, 
i rogi zwierząt racicowych padłych, zabitych, 
chorych i podejrzanych, wolno wywozić z zag- 
rody zapowietrzonej tylko w stanie zupełnie 
wysnszonym, lub po uprzedniem dokładnem zde- 
zynfekcjonowaniu ich według wskazówek pow. 
lek. wet. 
B. Obwód obserwacyjny (dalszy) 

Do obwodu, utworzonego przez właściwego 
starostę w porozumieniu z właściwym pow. lek. 
wet., wciela się miejscowości położone około ob- 
wodu izolacyjnego  (ściślejszego). 


$ 10. 


Przepędzanie, przeprowadzanie zwierząt ra- 
cicowych luzem lub w zaprzęgu przez obwód 
ten jest wzbronione. 

$ 11. 

Wywóz (wyprowadzenie, wyniesienie) zwie- 
rząt racicowych z obwodu obserwaeyjnego dla 
celów użytkowych hodowlanych, uzależnia się 
od każdorazowego mego zezwolenia i pod wa- 
runkami, które przepisze w tym celu; zanim 
się przedsięweźmie jakiekolwiek kroki, należy, 
uzyskać uprzednio moje zezwolenie. Dla zwie» 

rząt racicowych, należących do różnych zagród 
obwodu obserwacyjnego nie wolno używać 
wspólnych pastwisk, wodopojów, wód dopławie- 

nia, lab przepędów głównymi ulicami. l 


§ 12. 


Zwierzęta racicowe zagród niezapowie- 
trzonych należące do obwodu izolacyjnego (Ści- 
ślejszego) muszą być stale trzymane w oborach- 
Zwierzęta wolne wyprowadzać na natychmias- 
towy ubój z ściślejszego obwodu tylko do rze, 
źni, położonej w tejże zapowietrzonej miejsco- 
wości, a z dalszego obwodu obserwacyjnego 
do najbliższej rzeźni, po uprzedniem zbadaniu 
i wystawieniu zaświadczenia zdrowotności przez 
urzędowego lekarza wet. z ważnością nad 48 
godzin, z którego powinno wynikać, żetak zwie- 
rzęta mające być wyprowadzone, jak i wszy- 
stkie zwierzęta racicowe tej zagrody zostały 
badane i uznane za wolne od objawów chorób 
zaraźliwych, za zezwoleniem miejscowej wła- 
dzy policyjnej. 

. Wywóz zwierząt racicowych może nastąpić 
tylko wtedy, gdy przed wyprowadzeniem z obo- 
ry racice zostaną dokładnie oczyszczone z na- 
wozu i odkażone rozczynem wapna. Zwierzęta 
racicowe wywożone koleją, muszą być wprost 
dowiezione na wozach bez styczności z innem 
bydłem . do najbliższej stacji kolejowej, z prze- 
znaczeniem do jednej z rzeźni publicznych Pań- 
stwa Polskiego posiadającej bezpośrednie połą* 
czenie z torem kolejowym. Do tego jednak ko- 
nieczne jest oprócz wyżej wspomnianego za- 
świadczenia zdrowotności, wystawionego przez 
urzędowego lekarza weterynsryjnego, względnie 
lekarza weterynaryjnego, upoważnionego przez 
Wojewodę, do wykonywania urzędowych czyn- 
ności, jeszcze każdorazowe piśmienne zezwoleni- 
Wojewody Pomerskiego, o ile dotyczy to ściślej- 
szego obwodu obserwacyjnego, a każdorazowe 
piśmienne zezwolenie miejscowej władzy poli- 
cyjnej o ile dotyczy to dalszego obwodu, obser- 
wacyjnego, które powinien urzędujący lekarz 
wet. dołączyć do każdego listu przewozowego. 
Przed załadowaniem jednak zwierząt powinien 
lekarz weter. pomiadomie! 


1. zarząd stacji kolejowej załadowczej o uzy- 
skaniu zezwolenia Wojewody na załadowa- 
nie zwierząt, oraz o konieczności nalepie- 
nia na wagonach kolejowych zawierających 
transport zwierząt, kartek o czytelnym na- 
pisie: „zwierzęta podejrzane o pryszczycę*. 
Podobną notatkę powinien zarząd stacji 
umieścić na listach przewozowych ; 

2. o dniu odejścia transportu zwierząt i to te- 
legraficznie na koszt strony miejscową wła- 
dzę policyjną miejsca przeznaczenia tego 
transportu, podając numer wagonu kolejo- 
wego. 

Wyładowywanie lub przeładowywanie zwie- 
rząt w czasie transportu jest wzbronione, chy- 
ba że jest to nieodzownem w eelu odstawienia 
zwierząt do  miejcea swego przeznaczenia. 
Podczas ładowania tych zwierząt inne zwierzęta 
racicowe nie mogą się równocześnie znajdować 
na ładowni. Po załadowaniu ładownia oraz 


sprzęty ładownicze powinny być dokładnie oczy- 
szczonė i MAE A 

Na całym obszarze Województwa Pomor- 
skiego wolno załadowywać i wyładowywać 
zwierzęta racicowe (bydło rogate, owce, kozy i 
świnie) na kolejach żelaznych tylko po każdora- 
zowem indywidnalnem zbadaniu wysyłanych 
zwierząt przez właściwego państwowego lekarza 
wet. i wystawieniu świadectwa zdrowotności na 
koszt strony. 

8 14. 


Przekroczenia przepisów niniejszego zarzą- 
dzenia będą karane po myśli działu 3-go prze- 
pisów karnych powołanej na wstępie ustawy 
niemieckiej. 

$ 15. 


Rozporządzenie niniejsze wchodzi w życie 
Z dniem ogłoszenia go w Dzienniku Urzędowym 
Województwa Pomorskiego. 


Toruń, dnia 18 września 1925 r. 
Wojewoda 
(—) Dr. Wachowiak 

L. dz. II.—h. 2626|25. 

Powyższe podaję do publicznej wiadomości. 

L. dz. 12181/IL, 

STAROSTA. 

Zarządzenie policyjne dotyczące wybuch 
pryszczycy u bydła p. Rumińskiej w Wąbrze- 
źnie, ul. Polna 12. 

Na podstawie zarządzenia weterynaryjno- 


policyjnego p. Wojewody Pomorskiego z dnia 
18. 9. 25 r. (Dz. Urz. Woj. Pom. Nr. 23 poz. 
103) „dotyczącego zarazy pryszczycy w porozu- 
mieniu z powietowym lekarzem weterynarji p. 
Wilamowskim z Wąbrzeźna zarządzam, co na- 
stępuje : 

$ 1. 


W myśl przepisu ustępu A. zarządzenia 
wet. pol. Pana Wojewody Pomorskiego z dnia 
18. 9. 25 r. (Dz. Urz. Woj. Pom. nr. 23, poz. 
103) tworzy miasto Wąbrzeźno z przynależne- 
mi wybudowaniami obwód izolacyjny (Ściślej 
szy). Do zwierząt racicowych znajdujących się 
w obwodzie izolacyjnym należy ściśle prze- 
strzegać przepisy $$ 1 do9 wyżej oznaczonego 
zarządzenia Pana Woj. 

$ 2. 

Ze względu na postanowienie ustępu B. 
wyżej cytowanego zarządzenia Pana Wojewo- 
dy tworzy się z miejscowości położonych oko- 
ło obwodu izolacyjnego obwód obserwacyjny. 
Granicę obwodu obserwacyjnego tworzą: 

a) na półnoć od Wąbrzeźna granica powiatu 
Wąbrzeźno — Grudziądz, 

b) Na wschód od Wąbrzeźna granica powiatu 
Wąbrzeźno — Brodnica począwszy od gra- 
nicy pow. Wąbrzeźno — Grudziądz, aż do te- 
renu należącego do gminy Dębowałąka włą- 
cznie, 

c) na południe od Wąbrzeźna stanowią grani- 
ce obwodu obserwacyjnego tereny przyna- 
leżne do gmin: Dębowałąka, Niedźwiedź, 
Kurkocin, Wiel. Radowiska, Piątkowo bez 


a w 


Niniejszem podajemy do łaskawej wiadomości, iż założyliśmy oddział 


Dylewa, Stary Zieleń, Za Zieleń, Pływaczę- 

wo, Orzechówko, Ryńsk, 

d) na zachód od Wąbrzeźna stanowią granice 
obwodu obserwacyjnego tereny należące do 
gmin: Trzciano, Przydwórz, |Bartoszewice, 
Czaple, dalej graniea pow. Wąbrzeźno — 
Chełmno aż do granicy pow. Wąbrzeźno — 
Grudziądz. 

Do zwierząt racicowych pochodzących z ob- 
wodu obserwacyjnego należy ściśle stosować 
przepisy $$ od 10 — 13 wyżej cytowanego za- 
rządzenia. 


$3. 

Wszelkie przekroczenia wyłaniające się z 
niniejszego zarządzenia karane będą na mocy 
$ 14 zarządzenia wet. pol. pana Woj. Pom. z 
dnia 18. 9. 25. r. (Dz. Urz. Woj. Pom. nr. 23, 
poz. 103.) - 

$ 4. 


Niniejsze zarządzenie obowiąznje z dniem 
ogłoszenia aż do odwołania. 

Wąbrzeźno, dnia 2. 10. 1925 r. 

STARUSTA. 

Powyższe 'obwieszczenie dot. wybuchu 
pryszczy w Wąbrzeźnie podaję niniejszem 
do publicznej wiadomości. 

Wąbrzeźno, dniu 1. X. 1926. 


Urząd Policyjny. 
SCHWARZ, burmistrz. 


naszej fabryki win w Wąbrzeźnie, Grudziądzka 9, dawniej Browar 
parowy. Prosimy zarazem nie porównywać naszych wytworów z innymi znajdu- 
jącymi się w handlu lecz mniej wartościowymi. Wina nasze pomimo umiar- 
kowanych cen są wyborne w smaku niezrównanej czystości, i doskonałości tak- 
że są używane bardzo dużo jako wina posilające. 


Pomorski Przemysł Winny POMOWIN 


Sp. Akc. w Chelmży na Pomorzu. 


Podziękowanie. 


Wszystkim tym, którzy oddali ostatnią przysłu- 
gę najdroższym nam zwłokom Męża, Ojca i Dziadka ś.p. 


Franciszka Lipeckiego 
emerytowanego nadinspektora szkolnego z Małopolski 
i okazali tyle życzliwości i współczucia w szczególności 
zaś Przewiel. Duchowieństwu z Chełmonia i Kowalewa, 
Wnemu p. Reiskiemu Inspektorowi szkolnemu i Gronu 
szkoły Wydz. żeńsk.z Wąbrzeźna składa na tej drodze 


(1) Ę * 

„Bóg zapłać Cennik: 
w nieutulonym żalu pogrążona Wina Białe | Wina Czerwone | Wina Moene | Wina Deserowe 
Riesling 2,50 | Medoc 2,50 | Madeira 3.50 | Muskat 3,00 
Rodzina Sauternes 8,00 | Mouton rouge 3,75 | Portwein 3.50 | Maslacz 4,00 
Chełmoniec, dnia 5. X. 1925. Wytrawne 3,50 | Gabinet półsł. — 3,50 peni = Tokay 5,00 


Powyższe wina sprzedawane są po wyżej. wymienionych cenach w każdej ilosoi, 
0a 25 butelek pocsąwszy nadzwyczajne tanie ceny. 015 butelek wzwyżsu do- 


MAAR Pokój fasiu. H. Bauer, Wabrzeźno 
Baczność Bractón Spa w Wąbrzednie!| umeblowany dla 


ZRZEC WY REZR aa a easan a] 
W niedzielę, 11 bm. o godz. 1 odbędzie się dwóch panów jost ta | ammm 


i EEE E ONES A 
trzelan de utatowe nie do wydzierżaw. | GMINA MAŁE PUŁKOWO 
3 ; ania Z dali : > Aata a A polowanie Kurs Batiku 


odznaki i nagrody za (artystycznego malowania najedwabiu) 


obszaru około 3200 mórg = 

w czwartek, dnia 22 październi: |pozpoczyna się dnia 7. 10. b. r. 
ponieważ jest to ostatnie strzelanie 
w tym roku, przeto uprasza się o jak 


ka br. w oberży p. Szymczaka. 
najliczniejszy udział. 


Wieszorem o godz. 730 w salach p. 
Kaczyńskiego 


WIELKA ZABAWA 


połączona z tańcami. 


Sympatyków i życzliwych Bractwu za- 
prasza się jaknajserdeczniej 


ZARZĄD. 
Ge PJ 
NADESZŁY 


Świeże szproty 
świeży węgorz wędz. 
Pawdziwa krakowska kiszka 


Tel. 8 i 118. 


Sieję 


cizmę 
na polu szpitalnem 


Kraywdziński, Kowalewo 
ESSE 


Potrzebuję ERP EP WZE DE TE JSTEJU R KOR WI WÓZ 
lub od 1. XI. 1925 r. | Tylko jeden gościnny występ operetki | 


e F = RY z | krakowskiej 


ex 8 b. m. sali hotel 
sake w ezwart m. w u 


Dwór Wąbrzeski 
który umie prowadzić | Operetka ! Bezustanny = 
książki gospodaroze. 


Majątek Dyleno Baron Kimelf 


pod Lipnieą 
powiat Wabrseski. |arcy-komicxnaąa operetka w 3 aktach 
muzyka Kollo 


ME AEA 
aL ~~i Wielka Sensacja ! pWiebywata atrakcja! 


Przyjmuję 


Dworu P V ADIZEANISEA: 


Klinika Oczna 


Uniwersytetu Poznańskiego 
Pozn»ń, Wały Batorego 2. Telefon 1526. 
Ambulatorjum dla chorych na oczy. 
— Leczenie i utrzymanie w klinice: — 

(Dia niezamożnych bezpłatnie.) 


Operetka Nowości, me 


od zarasj|= 


Ill! WYDNDKZ 


Zające bieliznę W akcie drugim wystąpią sławni ko- odezwy dla wszy- 
S tyl ki pełnotł Śp filmowi 

mamy || zz” stkich stronnictw 
winogrona jabłka gruszki cytryny s rimal heb d | A aG ili drukuje szybko i po cenach 


poleca 


Skład Delikatesób 


Tel.5. Fr. Szymański Rynek. 


nader przystępnych ale za 
natychmiastową zapłatą. 


Drukarnia 


Żywi Œg Dotąd widziani tylko na ekranie 


Tow, skł. sięz 30 osób. łasnychór damski i męski 
Kostjamy własne Kapelmistrz A Miller 


Bilety wcześniej qabyć można w Księg. Pojteckiego 


Służącą 


uczciwą i 'rzetelną 
dowszystkich prac 


EYE O RARE domowych 
Młasny samochód do dyspozycji. ora Te + 15  |Najtańszy teatr w Polsce, ceny miejsc „Głosu Wąbrzeskiego '. 
poszukuje od 1 do 4 złotych 


TEER BANNAS |IPoczątek o godzinie 8% wieczorem. 
Drukiem i nąkłądem „Głosu Wąbrzeskiego" w. Wąbrzeźnie. Redaktor odpowiedzialny B. Szczukąaw Wąbrzeźnie. 


